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Cena za egzempiarz 15 groszy 


Pismo codzienne, poiwięcone sprawom ludu polskiego na Śląsku. 
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Przez lud — dla ludu! 
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Nr. 301 


Spała. Prezydent Rzeczypbspo- 
tej podpisał w niedzielę o godz. 15 na- 
stępujący dekret, mianujący nowy 
rząd: 


Do pana profesora dr. Kazimierza 
Bartla we Lwowie. 


_ Mianuję pana prezesem Rady Mini- 
strów. j 

Równocześnie na wniosek pański 
mianuję: Henryka Józewskiego, woje- 
wodę wołyńskiego ministrem spraw 
wewnętrznych, Augusta Zaleskiego, se- 

tora, ministrem spraw zagranicz- 

ch, marszałka Polski, Józefa Piłsuds- 
kiego ministrem spraw wojskowych, 
dr. Sławomira Czerwińskiego mini- 
strem wyznań religiinych i oświecenia 
publicznego, inż. Eugenjusza Kwiat- 
towskiego, posła do sejmu Rzczepospo- 
itej, ministrem przemysłu i handlu, inż. 
Alfonsa Kiihna mii 'strem komunikacji, 
prof. dr. Maksyn, liana Matakiewicza 
ministrem robót publicznych, Aleksan- 
dra Prystora ministrem pracy i opieki 
społecznej, prof. dr. Witolda Staniewi- 
cza. ministrem reform rolnych, inż. 
Ignacego Boernera ministrem poczt i 
telegrafów, oraz poruczam kierowni- 
ctwo ministerstwa skarbu Ignacemu 
Matuszewskiemu, posłowi nadzwyczaj- 
nemu i mistrowie pełnomocnemu przy 
królewskim rządzie węgierskim. mini- 
sterstwo sprawiedliwości  Feliksowi 
Dutkiewiczowi, prezesowi sądu apela- 
cyjnego w Warszawie. ministerstwo 
rolnictwa Wiktorowi Leśniewskiemu, 
podsekretarzowi stanu w ministerstwie 
rolnictwa. 


Spała, dnia 29 grudnia 1929 r. 


Prezydent Rzeczypospolitei Polskiej 
(—) Ignacy Mościcki. 


Prezes Rady Ministrów 
(—) Kazimierz Bartel. 


Zaprzysiężenie członków nowego 
zabinetu odbedzie się we wtorek. dnia 
31 b. m. o godz. 13 na zamku. (PAT.) 


Henryk Józewski, 


ńowy minister spraw wewnetrznych, 
urodził się w Kijowie w r. 1892. Szkołę 
średnią i studja matematyczne ukoń- 
czył w Kijowie. W roku 1914 stanął 
na czele filareckiej organizacji młodzie- 


"ży postępowej-niepodległościowej. 


W grudniu 1914 r. objął komendę 
naczelną trzeciego okręgu P. O. W. 
Podczas całej wojny Światowej praco- 
wał w P. O. W. i w roku 1919 obiał 
znowu komendę naczelną. Z- począt- 
kiem 1920 r. przybył do kraju i brał 
czynny udział w realizacji akcji pol- 
sko-ukraińskiej w myśl koncepcji mar- 
szałka Pisłsudskiego. 

„ Od roku 1921 do 1926 żadnego ofi- 
cjalnego stanowiska nie piastował. W 
maju 1926 r. został powołany na urzęd- 
nika gabinetu przy prezesie Rady Mi- 
nistrów, a po wyjeździe szefa tego ga- 
binetu Wacława Grzybowskiego, na 
stanowsko Posła Rzeczypospolitej w 
Pradze Czeskiej, objął kierownictwo 
gabinetu premiera. W. lipcu 1928 r. 
mianowany został wojewodą wołyń- 
skim, którą to godność. piastował do 


ostatniej chwili. 


Katowice, wtorek 3ł-ro orudnia 1929. 


- Nowy rząd polski. 


Dr. August Matakiewicz, 
minister robót publicznych, 
urodził się dnia 27. VI. 1875 r. w Niepo- 
łomicach w Małopolsce. Szkołę po- 
wszechną i średnią ukończył w Krako- 
wie, studja techniczne zaś w połlitech- 
nice lwowskiej, gdzie uzyskał stopień 
dr. nauk technicznych. Był asystentem 
konstruktorem przy katedrze budowy 
wodnej na politechnice lwowskiej. Od- 
był liczne podróże naukowe zagranicą. 
d roku 1900 pełnił służbę w charak- 
terze inżyniera w b. galicyjskiem na- 
miestnictwie we Lwowie gdzie prowa- 
dził sekcię hydrometryczną dla studjów 
ptzy regulacii rzek. Budował port na 
Wiśle w Nadbrzeźni. a następnie w 
czasie 3-letniego urlopu projektował i 
budował wodociągi w Tarnowie. W 
roku 1908 został mianowany profeso- 
rem nadzwyczajnym politechniki lwow- 
skiej, a w roku 1911 profesorem zwy- 
nym budownictwa wodnego na wy- 
dziale inżynerji politechniki Iwowskiej. 
Członek rady miejskiej we Lwowie bvł 
pierwszym zastępcą komisarza. rządu 
miasta Lwowa, członkiem czynnym 
akademii nauk technicznych w War- 
szawie, członkiem czynnym Polskiego 
Towarzystwa Nauk we Lwowie itd. 
W latach 1910 do 1913 był dzieka- 
nem wydziału inżynerji na politechni- 
ce lwowskiej. W roku akademickim 
1919/20 był pierwszym rektorem poli- 
techniki lwowskiej w Polsce odrodzo- 
nej. Prof. Matakiewicz jest prezesem 
komisji egzaminów dyplomowych na 
wydziale inżynerii lądowej i wodnej 
politechniki lwowskiej i członkiem ko- 
misji egzaminacyjnej dla inżynierów 
cywilnych budownictwa. Wydał cały 
szereg prac naukowych w jezyku pol- 
skim i francuskim. 


Wiktor Leśniewski, ` 
kierownik ministerstwa rolnictwa, 
urodzony dnia 23 grudnia 1886 w War- 
szawie, wykształcenie średnie otrzy- 
mał w ginazjum filologicznem w War- 
szawie, biorąc czynny udział w ów- 
czesnem oświatowem i  politycznem 
życiu młodzieży szkolnej jako członek, 
następnie przez czas dłuższy kierownik 
tajnej organizacii samokształceniowej, 
był jednym z organizatorów strajku 
szkolnego. Wyszedłszy z klasy 8 gim- 
nazjum wskutek wypadków w r. 1905, 
Leśniewski zdał jako eksternista egza- 
min dojrzałości w 8-klas. gimnazjum 
polskiem generała Chrzanowskiego w 
Warszawie, później zaś maturę rosyj- 
ską w Parnawie, poczem odbył studja 
prawnicze na wydziale prawniczym 
uniwersytetu petersburskiego. 

Na służbie państwowej Leśniewski 
pozostaje od dnia 1 kwietnia 1917 r., 
zajmując stanowisko referenta prawne- 
go w komisji handlowej departamentu 
społecznego b. tymczasowej rady sta- 
nu. Z chwilą skasowania tego depar- 
tamentu minister Leśniewski przeszedł 
na służbę do ministerstwa rolnictwa, 
w którem od tego czasu:do chwili 
obecnej bez przerwy pracuje. Wiktor 
Leśniewski pracując w. ministerstwie 
rolnictwa od chwili jego powstania, 
uczestniczył we wszystkich pracach 
organizacyjnych tego ministerstwa, w 
szczególności zaś wiele pracy noświe- 
| 


cil opracowaniu ustawdawstwa rolni- 
czego. 

Feliks Dutkiewicz, 
kierownik min. sprawiedliwości 
syn znakomitego prawnika i wybitnego 
znawcy prawa hipotecznego, dziekana 
szkoły głównej, urodził się w Lublinie 
w roku 1872. Po ukończeniu ginmazjum 
w roku 1892 wstąpił na wydział prawa 
uniwersytetu warszawskiego, w dru- 
gim jednak roku swych studjów został 
zesłany do gubernii ufimskiej za udział 
w manifestacjach na ulicach Warsza- 
wy, urządzonych z okazii rócznicy 
powstania Kilińskiego. W roku 1895 
fozpoczyna ponownie studja prawnicze 
na uniwersytecie dorpackim, gdzie bie- 
rze czynny udział w „oświacie“ sto- 
warzyszenia młodzieży postępowej. Za 
kolportarz pierwszego pisma P. P. S. 
Przedświt“ został wtrącony do cyta- 
deli, a następnie deportowany do 
wschodniej Syberji. Ze względu na 
brak sił prawniczych zaproponowano 
mu objęcie służby w jednej z kancela- 
tyi sądowych, jednocześnie pozwolono 
mu na zdawanie egzaminu państwo- 
wego be zdopuszczeńia wszakże do 
studjów na uniwersytecie. Od roku 
1904 zaimował kolejno stanowiska sę- 
dziego śledczego w Irkucku i sędziego 

pokoju w Krasnojarsku. 

Rewolucja rosyjska w roku 1917 
zastaje go na stanowisku sędziego 
śledczego w Kiszyniowie. Tu zostaje 
wybrany członkiem rady miejskiej. a 
nastepnie naczelnikiem milicji. Jako 
poseł z ramienia ludności polskiej na 
sejm besarabski odegrał wybitną rolę 
w dziele utrzymywania ładu wyzwala- 
iącej się Besarabji. Za zasługi, położo- 
ne dla sprawy uniezależnienia tego kra- 
fu i przyłączenia go do Rumunii, został 
przez naród rumuński nagrodzony 
przydzieleniem mu 50 ha ziemi na 
własność. Szczególnie w wdzięcznej 
pdmięci miejscowego społeczeństwa i 
narodu rumuńskiego zapisało się prze- 
mówienie jego, wygłoszone na histo- 
rycznem posiedzeniu sejmu besarab- 
skiego w Sfatul Tzarei na którem zde- 
cydowano przyłączyć Besarabję do 
Rumunji. Był on jedynym posłem 
mniejszości, który głosował za przyłą- 
czeniem Besarabji do Rumunii. 

„Po powrocie w roku 1918 do kraiu 
obejmuje stanowisko wiceprezesa sĄdu 
okręgowego w Warszawie. W tvm 
czasie zostaję delegowany na Kresy 
Wschodnie jako szef sekcii sprawiedli- 
wości zarządu cywilnego ziem wscho- 
dnich. W r. 1920 zostaje mianowany 
wiceprezesem sądu apelacyjnego w 
Warszawie. W tym samym czasie peł- 
mił funkcje przewodniczącego komisji 
oszczędnościowej w ministerstwie spra- 
wiedliwości, a następnie komisarza 
oszczędnościowego. 

W r. 1914 w gabinecie Władysława 
Grabskiego został zamianowany pod- 
sekretarzem stanu w ministerstwie 
spraw wewnętrznych, wkrótce jednak 
powraca do swego um'łowanego za- 
wodi i obejmuje napowrót stanowisko 
wiceprezesa sądu apelacyjnego w War- 
szawie, na którem- pozostawał do 
stycznia 1929 r., kiedy to został mia- 
nowany prezesem tego sądu. 
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Rok 28 


Przesilenie w Niemczech. 


Rzesza niemiecka przeżywa obec: 
nie ciężki okres. Ścierają się miano- 
wicie silnie dwa prądy -— jeden, da- 
żący do prowadzenia państwa na do- 
tychczasowej drodze, wytkniętej przez 
Stresemanna. drugi, usiłujący wydo- 
być Niemcy z wszelkich zobowiązań, 
wynikających z traktatu Wersalskie- 
go. Walka ta przybrała tak ostre 
formy, że groziła nawet ustąpieniem 
rządu. Niewątpliwie wyższe względy, 
zwłaszcza wzgląd na mającą sie roz- 
Począć 3 stycznia drugą konferencję 
w Hadze, wpłynął na to, że narazie 
rząd Kancl. Miillera pozostał przy wła- 
dzy. a nastąpiła tylko zmiana na sta- 
nowisku ministra skarbu. Jednakowoż 
nie ulega wątpliwości, że. przez to 
przesilenie nie zostało zażegnane. Mi- 
nister Hilferding został rzucony na 
ofiarę, aby chwiliwo nie doprowadzać 
do poważnej rozgrywki pomiędzy wal- 
czącyrni kierunkami. 

Głównym motorem przesilenie jest 
prezydent Banku Rzeszy, Schacht. Już 
w. czasie pierwszej konferencji haskiei 
zajmował òn, jako rzeczoznawca nie- 
miecki, stanowisko, nie odpowiadające 
całkowicie polityce Stresemanna. Wie- 
ie wrzawy wywołało jego oświadcze- 
nie. w którem twierdził. że Niemcy 
nie są w stanie płacić odszkodowań w 
wysókości. nakreśłonej w planie Youn 
ga. o ile nie zostaną im zwrócone ko- 
lonje i ziemie. oddane Polsce. Głośny 
był też niedawno memoriał Schachta, 
ogłoszony bezpośrednio przed plebi- 
scytóm. a zwracający się otwarcie 
przeciwko przyjęciu planu Younga. 

Dymisia Hilferdinga jest zwycię- 
stwêm Schachta, który go stale zwal- 
czał i jako prezydent Banku Rzeszy 
dążył do zdobycia dyktatury finanso+ 
wej w Niemczech. Hilferding poniósł 
tym sposobem odpowiedzialność za 
swegó wiceministra prof. Popitza, któ- 
ry bez porozumienia z Schachtem za- 
warł umowę o pożyczkę z amerykań- 
skim domem bankowym Dillon. Read 
and Co. Równocześnie Hilferding ná- 
raził się wszystkim  stronnictwom 
swym planem reform finansowych: 
Doszło nawet do tego, że dwa stron- 
nictwa rządowe, a to bawarska i nie- 
miecka partia ludowa otwarcie wypo- 
wiedziały się za jego ustąpieniem. Je- 
dynie obawa o wywołanie ogólnego 
przesilenia gabinetowego lub przynaj- 
mniej ustąpienia kanclerza dra Miillera. 
towarzysza partyjnego  Hilferdinga, 


rowstrzymały stronnictwa rządowe od 


głosowania za votum nieufności dla: 
ministra skarbu. MHilferding czuł, że 
grunt usuwa mu się pod nogami i mu- 
siał wysnuć z tego konsekwencje —* 
w formie złożenia prośby o dymisję; 
przęćiwko której nie opowiedział się 
ani jeden członek gabinetu. Prezydent 
Hindenburg przyjął ją też, a chwilowe 
kierownictwo resortu oddał ministrowi 
Moldenhauerowi, który też brany jest 
w rachubę jako następca Hilferdinga. 

Gałe to przesilenie jest wywołane 
ciężkiem fińansowem położeniem Rze- 
Szy, której budżet jest przeciążony 
wydatkami politycznymi, iak tajne 
zbrojenia, budowa nowych pancerni 
ków, propaganda zagraniczna i popar- 
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cie Rosfi, — i niema pokrycia w obec- 
mych podatkach. Kasy rządowe są 
puste i na wydatki końca roku fie ma 
rząd pokrycia. To spowodowałp próbę 
zaciągnięcia pożyczki zagranicznej u 
bankierów amerykańskich. Minister 
skarbu, nie uznając dyktatury Schach- 
ta, prowadził rokowania na własną 
rękę i wstępny układ z Dillonem był 


„już zawarty, gdy komisarz reparacyi- 


ny Parker zaprotestował przeciwko 
pożyczce, której amortyzacja i opro- 
centowanie mogły uniemożliwić spła- 
tę rat reparacyjnych. Parker — a tak- 
że Schacht — byli zdania, że najpierw 
musi nastąpić podwyższenie podatków, 
a potem dopiero można myśleć*o po- 
życzce. To zapatrywanie zwyciężyło. 
Po upadku Hilferdinga, banki niemie- 
skie pożyczą rządowi kwotę potrzeb- 
mą na pokrycie zobowiązań końca 


iPr 


Prasa irancuska o ks. Ulitżeć. * 


Niedawno donosiliśmy, że w Berli- 
nie odbył się zjazd przedstawicieli ka- 
tolików z Francji i Niemiec. Na zje- 
ździe tym wygłosił dłuższe przemó- 


= wienie ks. Ulitzka, który skorzystał 


z tej okazji, by dać wyraz swym nie- 
uawistnym uczuciom do Polski. Je- 
den z dzienników francuskich „„Echo 
de .Paris', streszcząjąc wynytzeńia 
ks. Ulitzki, charakteryzuje ks. Ulitzkę . 
jako człowieka, który podczas plebi- 
scytu na Śląsku z racji swego kapł4ń- 
stwa powinien był właściwie spełniać 
rolę pośrednika i łagodzić prze$iwięń- 
a tym m 


stwa polsko-niemieckie, as 


{ 
okazał się największym wrogiem Po- 
laków. l 

W odpowiedzi na te zarzuty zabie- 
ra głos ks. Ulitzka w dziennikach nie- 
mieckich. Oburza on się na to, że 
dziennik francuski posądza go o niena- 
wiść do Polaków i zapewnia, że wo- 
góle nie umie nienawidzieć, a teimbar- 
dziej w odniesieniu do Polaków nie 
można mu tego zarzucić. Był on za», 
wsze zwolennikiem idei pokoju i za- 
wsze wyrażał zadowolenie, że Polska 
odzyskała niepodległość. Z drugłej je- 
dnak strony, jako Niemiec, musiał wal- 
czyć z krzywdami, które wyrządzano | 
Niemcom! .Przeczy również, iakoby 
przeszkadzał dojściu do skutki trak- | 


tatu handlowego polsko-niemieckiego. 


Był on zawsze tego zdania, że traktat ' 


zegląd poli 


roku, a następnie rozpoczną się roko- 
wania z domem bankowym Morgana 
o pożyczkę amortyzacyjną. 

każdym razie pokazuje się teraz, 
że państwowe finanse niemieckie prze- 
chodzą ciężkie przesilenie wskutek 
rozrzutnej, a nawet awanturniczej go- 
spodarki. Reforma finansowa, nad 
którą obraduje parlament Rzeszy, sta- 
nowi nowe dotkliwe obciążenie po- 
datników i może wywołać poważne 
pozosilegia Nad  wszystkiem zaś 
unosi się duch nacjonalizmu, który po- 


.niósłszy sromotną porażkę w plebiscy- 


cie, zyskał teraz nowego a potężnego 
sojusznika w prezydencie Banku Rze- 


zy. 

W tych warunkach losy drugiej 
konferencji w Hadze nad zagadnieniem 
reparacyjnem stoją poważnie pod zna- 
kiem zapytania. ; 


tyczny 
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handlowy jest konieczny, jednakoweż 
nie może on zostać zawarty wyłącznie 
kosztem Niemiec. 

Oświadczenie ks. Ulitzki nie zbija 
zatem wcale twierdzenia dziennika 
francuskiego. Nie o słowa bowiem 
chodzi, jakiemi określa on ks. Ulitzki. 
lecz o tendencje, jakie żywi. Posta- 
ramy się ie w najbliższym czasie 
określić. 


Profanacja wigilii Bożego Narodzenia 
| w Rosji. Ę 4 
W dzień wigiliiny granicę polsko- 
sowiecką usiłowała przekroczyć ogro- 
mna ilość włościan Polaków. Prosili 
oni o wpuszczenie do Polski chciażby 
na kilka godzin celem spożycia wigiłii. 
Zbiegowie oświadczyli, iż bolszewicy 
od dwóch dni przeprowadzają w do- 
mach rewizję niszcząc wszystkie zapa- 
sy żywności, przeznaczone na święta, 
oraz profanując rzeczy święte. 
Według dalszych opowiadań zbie- 
gów celem uniemożliwienia odprawia- 
nia modłów w kościołach, znajdują- 
cych si ena terenie mińszczyzny, 'are-. 
sztówano i osadzono na czas świąt w 
więzieniach wszystkich księży katoli- 
ckich. W kościołach zmontowano apa- 
raty kinematograficzne celem demon- 
strowania tam filmów antyreligiinych. 
Z tego powodu doszło w kilku miejsco- 
wościach do starć między ludnością ka- 
tolicką, a bolszewikami. Dokonano 


i 
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tam licznych aresztowań. Wobec oba- 
wy dałszych rozruchów skonsygnowa- 
no w tych” miejscowościach znaczne 
oddziały G. P. U. 


Walka z bojówką nacjonafistyczna 
Fa :w Austrji, - 

Wfelkie wrażenie wywołał w: Wie- 
dniu artykuł ministra spraw zagranicz- 
nych. Sełramy tqgłoszoty w numerze 
świątecznym „Extrablattu*. Jak wia- 
domo, min. Schumy jest przedstawicie- 
lem stronnictwa agrarjuszy Landbundu. 
Min. Schumy krytykuje taktykę niektó- 
rych przywódców Heimwehry i uza- 
sadnia swoje nieprzychylne stanowisko 
wobec tej taktyki. Krytyka utrzymana 
jest w tonie spokojnym, niemniej jed- 
nak bardzo stanowczym i łatwo wy- 
czuć można iż rozłam między Land- 


bundem a Heimwehrą staje się niennik- 


niony. Sytuacja chłopska jest bardzo 
skomplikowana. Dalszem zawikłaniem 
sytuacji jest fakt, iż b. kanclerz ks. Sei- 
pel, który ostatnio nie brał bezpośred- 
niego udziału w życiu partyjnem, po 
Nowym Roku znowu obejmie kierow- 
nictwo: stronnictwa  chrześciiańsko- 
społecznego. Znaczy to, iż należy się 
spodziewać wzmożenia działalności 
skrajnej prawicy, która zwalcza ugodo- 
wą politykę kanclerza dr. Schobera. 

W żwiązku z tem powstał projekt 
rozwiązania Heimwehry i utworzenia 
milicji na wzór Szwajcarji. Milicja ta 
miałaby istnieć obok armji właściwej. 
Projekt ten oczywista nie da się zreali- 
zować, przedewszystkiem ze względu 
na traktaty pokojowe, zabraniające 
Austrji powiększenia swej siły zbrojnej. 


Zatarg dyplomatyczny francusko- 

s rosyiski. 

Swego czasu rząd Stanów Ziedno- 
czonych polecił rządowi rosyjskiemu 
notę, wzywającą do pokojowego załat- 
wienia zatargu z Chinami w myśl pak- 
tu Kelloga. Rząd rosyjski noty tej nie 
przyjął uzasadniając to tem, że Stany 
Zjednoczone dotychczas nie uznały ofi- 
cialnie rządu bolszewickiego. Obecnie 
asador francuski w Moskwie. Her- 
bette zgłosił się do komisarza spraw 
zagranicznych, Litwinowa, chcąc wrę- 
czyć mu notę Rumunji, która zgłasza 
solidarność Rumunii z żądaniem Sta- 
nów Zjednoczonych. Litwinow także 
tej noty nie chciał przyjąć, gdyż Rosja 
nie utrzymuje z Rumunią stosunków 
dyplomatycznych. Wogóle zaś Litwi- 
now oświadczył, że wzywanie Rosii 
przez mocarstwa de pokojowego za- 
łatwienia zatargu rosyisko-chińskiego 
jest mięszaniem się mocarstw do we- 


| 
- Zajście uważa Herbette za obrazę i 
zamierza opuścić Moskwę, aby już na 


musi 
być uważane za akt nieprzyjazny wo- 
bec Rosji. . Gdy zaś Herbette mimoto 
chciał zostawić na stole notę Rumunii. 
Litwinow nie pozwolił na to i wsadził 
ka] ambasadorowi do kieszeni mary- 
narki. 


wnętrznych spraw rosyjskich i 


stanowisko nie powrócić. Złożył też 
godność przewodniczącego korpusu dy- 
osobiste sto- 
sunki z Litwinowem. Eh" 


Kłopoty Macdonalda, 

Jak donosiliśmy, rząd angielski w 
najważniejszej dla życią gospodarczego 
sprawie węglowej, zdołał uzyskać w 
drugiem czytaniu większość. 
jednak.tak nieznaczną, że na 
nie może polegać i liczyć na ) 
większości także w trzeciem czytaniu. 
Losy ustawy zależne są teraz od sta- 


plomatycznego i zerwał 


Jest ona 


niej azad : 


nowiska liberałów, których jedna część ` 


nie głosowała za rządem. Z wynurzeń 
Lloyd Georgea wynika, że o ile rząd 


Macdonalda nie poczyni ustępstw na i 


rzećz liberałów, wówczas całe stron- 
nictwo będzie głosowało przeciwko 
ustawie i obali rząd. 

Wobec tej możliwości 
zamierza wprowadzić- pewne zmiany 
do ustawy, przedewszystkiem w tym 
kierunku, że przy wykupnie kopalń nie 
rentujących się przez rząd, cenę kupna 
określać będzie specjalna komisja. Li- 


Macdonald ` 


z 


berali oświadćzają, że te ustępstwa są ` 


za małe i czekają na dalsze propozycje. 
Chodzi im głównie o to, by rząd nie 
miał prawa łączyć przymusowo kilku. 
kopalń dla. osiągnięcia większej ich 
rentowności. = <:> > R 4 
W każdym razie przed rządem Mac- 
donalda staje trudne zadanie pogodze- 
nia jego projektu z interesami właści- 
cieli kopalń, których obronę wzięli ra 
siebie liberali. ; 
Niebezpieczeństwo japońskie. 
Nacionalistyczny dziennik japoński 
„Kukimin*, omawiając zagadnienie 
zmniejszenia zbrojeń japońskich. 
stwierdza, iż obecnie powstaje przed 
Japonią pytanie co do zasadniczych 
zadań strategicznych sił zbrojnych Ja- 
ponii. Od czasów wojny rosyjsko- 
japońskiej położenie uległo zasadniczej 
zmianie. 
ze strony Rosji 


Niebezpieczeństwo odwetu 


przestało istnieć. 


iaaio 


e 


naear 


W obecnej chwili zasadnicze zadania | 
strategiczne Japonii kierują się w inną 


| stronę i stoją pod znakiem wałki ze 
| Stanami Ziednoczonemi o hegemonię 
na Oceanie Spokojnym i w Chinach. 
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mało nie zdusiły pieszczotami. 


Nakoniec wszyscy 


świcie, przy ciepłym polatującym wietrzyku, wy* 


jaj SKYE CE. TE 


Branka 


litewsk 
IIeWSKAa. 
12) l —0— (Ciąg dalszy! 
Tymczasem sklarowało się: piwo i pieczeni 
przysposobiono mnóstwo, poczem zeszli się i zje- 


chali sproszeni sąsiedzi na dziesięć i więcej- mil 


` wokoło: ktokolwiek nowo powstającemu z litew- 


skich popiołów gospodarstwu przyszedł z jakąbądź 
sąsiedzką pomocą, czy panu Staśkowi choć jeden 
okrąglak do budowy dworku dopasował, czy pani 
Staśkowej choć jedną sztukę dobytku lub drobia- 


zgu na zapomogę wedle zwyczaju w. takich razach 


przysłał, wszyscy zaproszeni zostali z konieczności. 
Miód i piwo. lały się strumieniem, najdoskonalsze 
z szlacheckich przysmaków krasiły ucztę obfitą, tak 
niezmiernie wykwintną, że ku wielkiej uciesze go- 
spodyni goście bardzo wielu potraw postrojonych 
cudnie i barwisto obyczajem wielu wcale a wcale. 
poznać nie mogli. Wielki niedźwiedź z pałką stał 
na środku głównego stołu a około niego wspaniała 
góra słodyczy, tak misternie zrobiona z murami na 
Szczycie, że każdy, kto spojrzał nań, zgadywał od: 
razu, iż to był: Wawel. i 

Przed i po uczcie zaczęto próbować koni, tem- 
bardziej, że gospodarz dobierać ich i nabywać po- 
trzebował, wywiązały się stąd gonitwy i harce roz- 
maite; a potem próbowano się na szable, jak zwy- 
kle czyniono przy każdej sposobności, aby wprawy 
w robieniu bronią nie zaniedbywać. Że zaś nieje- 
dna matka przywiozła z sobą dzieciaka, tedy wi- 
dząc, co starsi robia, zaczął i miały Włodko w gro- 
madce rówieśników wywijać świeżó otrzymaną od 
dziada szabelką, głośno zapowiadając, że wszyst- 
kich Tatarów i Litwinów co do jednego pozabija 
i braciszka swego Włodka i sidstrę”Baśkę od nich 
odbierze i do matki, która za nimi płacze, przypro- 
wadzi. Usłyszawszy tę dziecinną gawędę, pani Zo- 
fia rozpłakała się, a wszystkie Kobiety, pomagając 
tei, ściskały przytem butnego młalca tak, że go © 


poszli w taniec, nieodłączny od żadnego, choćby 
małego pod owe czasy zebrania, i w serdecznej 
ochocie zagłuszono nareszcie łzy kobiece i drobne 


„swary przyjacielskie, wynikłe wśród męskich har- 
„ców. Tak odbyła się uczta w Hordce u państwa 


Horskich obyczajem wieku, a wydaną była ńa osie- 
dliry w nowym dworku i na instalacją w nim no- 
wego maleńkiego dziedzica, którego wszyscy ro- 
dzicom winszowali, przepowiadając. że przytulona 
sierota sprowadzi na nową chatę błogosławieństwo 
Boskie. Po hucznej zabawie rozjechali się goście 
i wszyscy powrócili do gorliwej nięustannei pracy, 
z której słynęło owoczesne pokolenie zarówno. iak 
z zabaw ochoczych. 
V. 

Pod dzielną opieką króla Łokietka nastały 
wkrótce choć trochę spokoinieisze czasy dla Hordki 
i wielu innych okolic, jakkolwiek na granicach 
wszędy drogo krwią własną okupywało się bezu- 
stannie ten spokój. Lata biegły, Włodko podrastał 
i już dawno a gwałtem z banem ojcem na Litwina 
się wybierał, od czego powstrzymywała go jeszcze 
matka, wymawiając zbytnią młodością, gdy wtem 
niespodziewana wieść gruchnęła po kraju, napełnia- 
jąc go pełnem niedowierzania .zdziwien'em: król 
Łokietek miał poślubić synowi swemu Kazimierzo- 
wi córkę księcia litewskiego Gedymina i przeto, za- 
wierając z Litwą przymierze, zabezpieczyć przy- 
najmniej z jednej strony nieszczęsny kraj swój od 
bezustannych rabunków i pożóg. : 

— Czy to być może. aby z Litwinem przymie- 
rze stanęło | on napaści i rabunków zaprzestał? 
Nie może to chyba być, cóżby on robił, gdyby nas 
rabował! — mówili między sobą ludziska, nie mo- 
gąc już uwierzyć w lepszą dolę. 

. A tymczasem wieści zaczynały się sprawdzać. 
Roku 1325 wczesną bardzo wiosną zazieleniły się 
lasy i pola, skowronki na wyprzódki z ludźmi za- 
brały się do śpiewu i orki, niezadługa o wiosennym 


szedł z dworca Horskiego dziad Hordka, zawsze 
krzepki i silny, mimo wieku, gdyż były to czasy, 
w których zdarzało się, iż urzędownie nieraz przy- 
znawano ludziom niektórym, świadczącym w waż- 
nych sprawach, po lat sto pięćdziesiąt i nie uważało 
się to za rzecz wyjątkową. Za dziadem szedł Włod- 
ko, na Którym ubiegłe lat trzynaście daleko więk- 
szą niż na dziadzie sprawiły zmianę; jeżeli w chwili 
przybycia do Hordki miał on lat pięć, to teraz mu- 
siał mieć już około lat ośmnastu i na te lata WY- 
glądał. Był to parobeczek krzepki, ale niestety! 


rasy 


smutny i podobniejszy do zmokłej kury, niż do. 


chwata, jąkim był jeszcze przed czterema laty: 
chłopak gryzł się w duszy i wstydził od lat czte- 


rech, to jest odkąd zabroniono mu iść z panem oj- ` 


cem na Tatara pomimo, że Czternastoletni wyrostek `“ 
uczynił już zadość wszystkim próbom szlacheckiei 
młodzieży. i dwuletniemu byczkowi jednem cięciem 
szabelki łeb ściął, i okolicznym najdzielniejszym 
szermierzom placu dotrzymał, i każdego dzikiego 
konia ujeździć potrafił. Gdy potem raz i drugi pan 
ojciec, idąc na wojenkę, nie wziął. także Włodka 
z sobą, chłopcu życie zbrzydło i stał się podobnym 
do zmokłej kury. : 


Postępował on teraz obojętnie za dziadem, ida- ` 
cym poważnie i uroczyście, lecz ochoczo przyterr. 
Za nimi wysypała się wszystka czeladź męska i 
osadnicy z kilku chat otaczających. Bo przez lat 
trzynaście, spokoiniejszych trochę niż dawniejsze, 
zagospodarowała się Flordka i zaludniła. Zaraz 
z brzega przy drożynie stał tam pal w ziemie wbi- 
ty, w nim dziesięć ogromnych wbitych kołków, co 
znaczyło podówczas, że właściciel gruntu daje dzie- 
sięć lat woli, czyli wolnego użytkowania z ziemi, 
i lasu, i strugi tym łudziom, którzy osiedliwszy się 
i własną pracą pobudowawszy na jego gruncie, po 
upływie owych lat dziesięciu będą potem pracowali - 


dła pana. i 
(Ciąg dalszy, nastąpi). 
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WIADOMOŚCI ZE ŚLĄSKA: 


Ostatni dzień Starego Roku. 


Wtorek $ Sw. Sylwestra, pap., 
i 335. r. 

g af BO Sw. Melanii, wdowy 
; , zak., T 439. 
„grudnia s 


SLOW.: LASOTA. 


W dniu dzisiejszym obchodzi Ko- 
sciół św. w Rzymie uroczystość świę- 
tego Sylwestra, papieża, który ochrzcił 
cesarza Konstantyna Wielkiego, po- 
twierdził Sobór nicejski, a w końcu po 
wielu dziełach wielkich zasług spokoj- 
nie zasnął w Panu. — Tegoż dnia uro- 
czystość św. Melanji młodszej, która 
4 Rzymu do Jerozolimy poszła, gdzie 
oya w klasztorze żeńskim a mąż fei 
fPoncjan między mnichami całkiem 
dziełom pobożnym się poświęcili i 
oboje doczekali się błogosławionego 
zgonu. dą 
"Oto krótkie lata mijają. 

"A ja tdę drogą, którą się nie wrócę. 
* Pan będzie królował na wieki i da- 
lej. (Exodus XV. 18.) 


"Kalendarz astronomiczny: 
Słońce wschodzi o godz. 7.43, zachodzi 
o godz. 15.51. — Księżyc wsch. o godz. 
5.37, zach. o godz. 15.49. Nów o godz. 
0.25.35. 5 
. "Długość dnia 8 godzin 8 minut. — 
Zmiany powietrza: burzliwe, 
mokre. 


— Dzisiejszy numer jest ostatnim 
w starym roku. Szanownych Czytel- 
üików naszych, którzy dotychczas nie 
odnowili przedpłaty na miesiąc sty- 
czeń upraszamy. by nie zwlekali. pa- 
nieważ może zajść przerwa w dorę- 
czaniu gazety. Abonować można w 
każdym urzędzie pocztowym oraz 
u naszych pp. agentów i kolporterów, 
oraz Wprost w Administracji, Katowi- 
ce, ul. Św. Stanisława 4. 

` Zarazem nadmieniamy, iż każdy 
stały czytelnik gazety naszej otrzyma 
bezpłatnie dwie pamiątki; 

z numerem., noworocznym, który 
wyjdzie we wtorek 31 grudnia b. r. 
piękny 

kalendarz Ścienny 


na rok 1930, 


z numerem zaś na 3 stywnia 1930 
roku 


premiowy Obrazek kolorowy, 


przedstawiający klasztór Matki Bożej 
Jasnogórskiej w Częstochowie, wyko- 
lany według specialnie dla nas nama- 
owaneęgo obrazu Słynnego artysty- 
nalarza polskiego Wincentego Wodzi- 
iowskiego. i 
- Tak: kalendarz Ścienny jak i obra- 
ek premiowy będą miłą pamiatka dla 
ażdego czytelnika „Katolika“, 
< Również  upraszamy wszystkich 
zytelników, Zwolenników i Przyia- 
ól o dalsze rozpowszechnianie .„Ka- 
lika“ Wspólnemi siłami dążyć trze- 
u by. „Katolik* w nowym roku roz- 
liał się także tak samo pomyślnie. 
k w.roku ubiegłym. Poczytujmy s0- 
e za obowiązek, zaprowadzić „Kato- 
ta" we wszystkich rodzinach katoli- 
ch i polskich. , Każdy Czytelnik nic- 
1aj będzie krzewicielem „Katolika! 
i -Gdy wszyscy czytelnicy „Katolika“ 
»ełnią zadanie swoje, wówczas re- 
akcja wraz z wydawnictwem w dal-- 
tym ciągu pracować będą nad ulep- 
ieniem i powiększeniem gazety. Za- 
m upraszammy © gorliwe poparcie! 


Redakcja i Wydawnictwo 
„Katolika, 


| cowników ) 
nieetatowym. oraz członkom ich rodzin. 
Opieka lekarska, przysługująca pra- 


— Pomoc lekarska dla kolejarzy. 
Minister kofèi państwowych wydał za- 
rządzenie o zakresie opieki lekarskiej i 
środków leczniczych dla pracowników 
przedsiębiorstwa „Polskie. Koleje Pań- 
stwowe*. W myśl tego ` zarządzenia 
opieka lekarska przysługuje pracowni- 
kom etatowym, kandydatom na pra- 

etatowych, pracownikom 


cownikom, rozpoczyna się od. pierw- 
szego dnia choroby i trwa, nawet w ra- 
zie zwolnienia ich. ze służby: przez 
czas choroby, najdłużej iednak, licząc 
łącznie z urlopem dla poratowania 


stawiano kandydatom stopni, ale ogól- 
ną ocenę, n. p. wynik dodatni lub uje- 
mny. Opłata za egzamin praktyczny 
wynosi 40 złotych, tak, iż z tego tytułu 
żapłaciłoby nauczycielstwo blisko pół 
miljona złotych. Organizacje nauczy- 
cielskie uważają to za zbyt duży cię- 
żar materialny, nałożony w obecnych 
ciężkich czasach na masy nauczycieli 
szkół powszechnych. REJ a 


— Połączenie organizacyj nauczy* 
cielskich. Dwie wielkie organizacje 
nauczycielskie: Związek - polskiego 
uauczycielstwa szkół powszechnych 
oraz Związek zawodowy nauczyciel- 
stwa polskich szkół średnich mają po- 
łączyć się w jeden Związek. Nauczy- 
cielstwa Połskiego. Nowy związek 
liczyć będzie kilkadziesiat tysięcy 
członków i będzie największą organi- 
zacją nauczycielską w Polsce. 


Dodatek do „Katolika“, .„.Górnoślazaka* i „Gońca Sląskiego 


zawierające przepisy 0 utrzymaniu p. 


rządku i czystości w porze zimowe. 
W szczególności właściciele domó . 
«winni pamiętać o czyszczeniu chodr: - 


ków ze śniegu i posypywać je piaskie' 


| przechodniów 
Dalej należy usuwać śnieg z dachó: 
oraz sople lodu, skoro nastanie odwi!* 
t Niestosujący się do tych przepisó” 
; będą pociągani do odpowiedzialnoś. 
| administracyjno-karnei, niezałeżnie c. 
odpowiedzialności cywilnej. Przepis. 
te obowiązują oczywiście we ws% 
stkich miastach oraz gminach przem; 
słowych o charakterze miejskim. 


Bogucice w Katowickiem. (Kra 

) dzież pieniędzy.) Józef Badur: 
z Bogucic lat 28, włamał się do miesi 
kania A. Friedlaendera w Katowicach 
przywłaszczył sobie kasetkę, zawier: 
iącą 5 tysięcy 
został aresztowany przez policję. 


pracowników etato- 
wych lub kandydatów — 1 rok, dla 
pracowników nieetatowych — 39 ty- 
godni. Moc obowiązująca tego rozpo- 
rządzenia rozciąga się również na eme- 
rytów kolejowych. 


: — Egzaminy rzemieślnicze. 


zdrowia — dla 


Mini- 
sterstwo przemysłu i handlu opraco- 
wało projekt regulaminu komisji egza- 
iminacyjnej dla rzemieślników. W. pro- 
jekcie tym przewiduje się. że wyniki 
egzaminu na majstra określane są 
zwykłą większością głosów. przy ró- 
wnym podziale głosów 
przewodniczący komisji. Przewiduje 
się, że o ile członek komisji wstrzyma 
się od głosowania, uznane to. będzie | 
za negatywny wynik egzaminu. 
H 
| 


— Zjazdy młodzieży akademickiej. 
Korzystając ze świątecznych feryj, po- 
dobnie jak co roku, tak i obecnie, urzą- 
dziła młodzież akademicka w ubie- 
głym tygodniu kilka zjazdów. Miano- 
wicie odbył się w Warszawie ogólny 
zjazd Związku Narodowego Polskiej 
Młodzieży Akademickiej, w związku 
z którym obradowały również naczel- 
ne organizacje samopomocowe i nau- 
kowe. — Równocześnie zwołały swo- 
je zjazdy do Warszawy Koła prawni- 
ków i Koła rolników. Ry 


| 
— Egzaminy praktyczie nauczy- 


rozstrzyga 


cieli szkół powszechnych. .Znoweliza- 
wana w roku 1928 ustawa o kwalifi- 
kącjach do nauczania w szkołach po- 
wszechnych wprowadziła, jak. wiado- 
mo, nowość do: egzaminów, nauczy 
cielskich, a mianowicie t. zw. .prakty- 
czny egzamin nafliczycielski, który 
składa czynny nauczyciel po dwóch la- 
tach praktyki szkolnej. W- roku. 1930 
przystąpi do tego egzaminu: pierwsza 
partja nauczycieli, óbejmująca przeszło 
10 000 osób. 

W związku z tem zwracają: orga- 
nizacje naucz. uwagę a konieczność 
rewizji pewnych postanowień: wspo- 
minianej ustawy. Między innemi żą- 
dają organizacje nauczycielskie, by nie 


Województwo śląskie. 


* Narady zarobkowe. Na ponie- 
działek, dnia 30 bm. zwółana zóstała 
przez Komisarza Demobilizacyjnego 
konferencja w sprawie omówienia sta- 
nowiska robotników przemysłu żela- 
znegc, chemicznego i metalowego do 
ewentualnego nadania mocy obowią- 
zującej orzeczeniu Komisji Pojednaw- 
czej i Arbitrażowej, przyznającemu ro- 
botnikom tych gałęzi przemysłu 3 
względnie 4 % podwyżki płac. 


| 

* Kongres dła spraw tramwajo- 
wych. W związku z mającym się od- | 
być w Warszawie w 1930 r. XXII kon- | 
gresćm międzynarodowym. poświęco- | 
nym sprawom ruchu tramwajowego. | 
kolejnictwu -dojazdówemu i ruchowi 
autobusowemu, odbyło się w tych | 
dniach w sali rady miejskiej w Katowi- | 
cach zebranie pod przewodnictwem | 
dyrektora okręgowego kolei państwo- 
wych w Katowicach inżyniera Niebie- 
szczańskiego. Po przemówieniu. dy- 
rektora tramwajów śląskich inżyniera 
Wrede. naczelnika wydziału komupi- 
kacii śląskiego urzędu wojewódzkiego 
dr. Banaszkiewicza, oraz przybyłego 
z Warszawy profesora politechniki Po- 
doskiego uchwalono zorganizować ko- 
mitet lokalny.. Komitet ten między in- 
nemi opracuje program pobytu uczest- 
ników kongresu na Śląsku. 


* Czesi zwiedzają targowicę w My- 
słowicach. W niedzielę bawiła na Gen- 
tralnei Targowicy w.Mysioewicach dè- 
lcgacja czechosłowackiego minister- 
stwa rolnictwa. Celem wizyty było 
zapoznanie się z urządzeniami targo- ! 
wicy, dla zużytkowania iej jako wzo- | 
ru zbudować się mającej targowicy na | 
stałej wystawie rolniczo - hodowlanej. 
która ma być otwarta w Prądze w ro- 


ku 1930. 5 
Z Katowickiego. 
Katowice. (Regulamin zimo- 
wy.) Z nastaniem zimy zaczęło obo- 
wiązywać obwieszczenie magistratu, 


= 


-= Najwytworniejsze 
likiery, wódki i konjaki 


SA 


Nikiszowiec. (Zawalenie się 
rusztowania.) W elektrowni spółk 
akcyjnej Giesche'go przy szybie „Kar- 
mer* zawaliło się rusztowanie. Monter 
Hajok spadł na posadzkę elektrowni, 
przyczem złamał sobie ramię. Odsta: 
wiono go do lecznicy w Mysłowicach. 


Janów w Katowickiem. (Niesz- 
częśliwy wypadek na dro- 
dze.) "Zamieszkały w Miejskim Jano- 
wie pod Mysłowicami robotnik Bartło- 
miej Stala spadł z wozu, przyczem do- 
znał ciężkich obrażeń. Odstawióno go 
do lecznicy brackiej w Siemianowicach. 


Siemianowice w Katowickiem, (Los 
górnika.) Zatrudniony na kopalni 
„Maks* rębacz uczeń Wilhelm Cz. zła- 
mał sobie nogę podczas wykonywania 
pracy zawodowej. Pogotowie ratun- 
kowe odstawiło go do lecznicy bra- 
ckiej w Siemianowicach. 


Michałkowice w - Katowickiem. 
(Wódka i karty.) W Michałkowi- 
cach kilka młodych ludzi zabawiałe 
się w karty. Nagle wywiązała się 
sprzeczka, następnie bijatyka. Pewien 
robotnik uderzył górnika G. kuflem w 
głowę tak silnie, że uderzony zwalił 
się na podłogę. Inny ranił go nożem 
w piersi. Ciężko rannego robotnika 
odstawiono do lecznicy w Siemiano- 
wicach. — Drugi podobny wypadek 
wydarzył się w domu Sypialnym ko- 
balni „Maks“. gdzie niejaki Gola ude- 
rzył drugiego robotnika butelką w gto- 
wę. Uderzony utracił przytomność. 
Pogotowie ratunkowe odstawiło go do 
szpitala. 


Kochłowice w Katówickiem. (W ła- 
manie do składu rzeźnickie- 
go.) Podczas jednej z ubiegłych nocy 
włamali się złodzieje do składu rze- 
Źnika Banastka w Kochłowicach. Wła- 
mywacze skradli 65 kg świńskiego 
mięsa»i pół centnara wołowiny,-5 kg 
wyrobów mięsnych i 15 zł. Sprawców 


dotychczas nie wyśledzono. 


lub trocinami w celu zabezpieczen .: 
przed poślizgnięcien". 


złotych. Włamywac. 
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wa.) Na ulicy Szpitalnej w Król. Hu- 
cie odbywają się często rozprawy no- 
żowe. W tych dniach wywiązała się 
na tej ulicy krwawa bijatyka między 
kilku awanturnikami. Pewien męż- 
czyzna, który przypadkowo tędy prze- 
chodził, został napadnięty bez przy- 
czyny przez jednego z awanturników, 
który zadał mu cios nożem, raniąc go 
w szyję. Następnie odbyła się dalsza 
rozprawa między piianymi awanturni- 
kami. Głównego zawalidrogę areszto- 
wano i osadzono w więzieniu. 


, — (Zgon sędziwej kobiety.) 
Pod koniec ubiegłego tygodnia zmarła 
ś.p. wdowa Kozuch z ulicy Górniczej 
w Król. Hucie, przeżywszy 95 łat. 
Śp. Kozuchowa była najstarszą nie- 
wiastą w Król. Hucie i okolicy. 


`. — (Budowa koszar.) Miasto 
Król. Huta jest miastem garnizonowem 
75 pułku piechoty. Za czasów pru- 
skich Król. Huta nie posiadała załogi 
wojskowej. Z tego powodu,w Krói. 
Hucie niema koszar woiskowych. 
a żołnierze 75 pułku piechoty "muszą 
kwaterować w miejskich budynkach, 
szczególnie w budynkach szkolnych. 
Od pewnego czasu istnieje projekt Dir- 
dowy koszar wojskowych. Pettrakta- 
cje jednakże nie doprowadziły do po- 
rozumienia. Obecnie władza wojsko- 
wa przedłożyła miastu korzystny pro- 
jekt, nadto przyobiecała starać się 
o korzystną pożyczkę dla miasta na 
pokrycie kosztów budowy koszar. Po 
przyjęciu projektu przez miejskie ciała 
ustawodawcze, roboty budowłańe zo- 
staną rozpoczęte na wiosnę. t pter- ` 


y e Z Król. Huty. 
Król. Huta. (Rozprawa nożo- 


wsze półrocze przewidziano 2/miljony 
złótych na inwestycje. Ogólne koszta 
budowy koszar wojskowych ustalono 
na. 6 milionów złotych. 
trwały trzy.lata, 


"Roboty będą 
(Wypadek samochodowy.) 
Na szosie Katowickiej w pobliżu sta- 
djonu królewskohuckiego wjechał sa- 
mochód ciężarowy w oddział masze- 
rujących żołnierzy 75 pułku piechoty, 
przyczem 3 żołnierzy doznało obrażeń. 
chać, że szofer postradał władzę 
"nad kierownicą. Żołnierzy odstawiono 
„do lecznicy w Król. Hucie. Policja 
wdrożyła dochodzenia. 


Z Świętochłowickiego, 


Świętochłowice. (Śmiertelny 
wypadek.) Paweł Wycisk z Świę- 
tochłowic, lat 26, odwiedził swą ma- 
tkę, która mieszka w Zgodzie pod 
Świętochłowicami. Wycisk spadł ze 
schodów na bruk sieni i doznał śmier- 
telnych obrażeń. Śmierć nastąpiła 
wkrótce po- wypadku. oi 


Lipiny w Świętochłowickiem. (Z a- 
czarowane Koło.) Towarzystwo 
gimnastyczne „Sokół* w Lininach urza- 
dza w dniu 1 stycznia 1930 r. wielkie 
przedstawienie « teatralne.  Odegrana 
zostanie baśń dramatyczna w 5 aktach 
Lucjana Rydla „Zaczarowane Koło*. 
Towarzystwo dokłada wszelkich sta- 
rań, aby przedstawienie to wypadło 
jak najlepiej i ki zadowoleniu publicz- 
ności. Zarząd „Sokoła“ uprasza prze- 
to publiczność z Lipin i okolicy o licz- 
iry:udział. Otwarcie kasy o godz. 6, 
początek punktualnie o godz. 7 wieczo- 
rem. Bilety wcześniej do nabycia w 
składzie p. Lorca. 

Chebzie w  Świętochłowickiem. 
(Włamywacze w mieszkaniu 
kierownika szkoły.) W tèh 
dniach dokonano włamania da mie- 
szkania kierownika szkoły, Augustyna 
Pękały, przy ulicy Wireckiei. Jakie 
rzeczy skradziono, narazie nie stwier- 
dzono, gdyż nauczyciel Pękała wyje- 
chał zagranicę. Drzwi mieszkania ot- 
warto: przy pomocy  podrobionych 
kluczy. 


Nowy Bytom w  Świętochłowi-: 
ckiem. (Kradzież przewodów. 
telefonicznych.) Nieznani zło- 
dzieje skradli 2 tysiące 200 metrów 
przewodów telefonicznych na szkodę 
dyrekcji poczt i telegrafów w. Katowi 
cach. : Kradzieży dokonano „między 
Zgodą a Nowym Bytomiem. Ostrzega 


pstanowisku. 


Giełda pieniężna i zbożowa. | 


W Katowicach płacono w dniu 28 
grudnia: za-100 złotych 46.91 marek 
niemieckich, za 100 marek niemieckich 
213.15 złotych. > 


W Warszawie płacono w dniu 28 
grudnia: za 100 franków francuskich 
34.98 zł, za 100 franków szwajcarskich 
172.63 złotych, za 100 koron czeskich 
26.341> złotych. 


Ruda w. Świętochłowickiem. (Ar e- 
sztowany na granicy.) Paweł 
Błażyca z „Świętochłowic, lat 23, zo- 
stał aresztowany za nielegalne prze- 
kroczenie granicy z Niemiec do Polski. 
Błażycę odstawiono do więzienia są- 
dowego w Król. Hucie. — Ten sam los 
spotkał Teodora Langera z, Mysłowic. 
Langer przekroczył granicę z Niemiec 
do Polski w odcinku granicznym Brze- 
ziny. 


"Łagiewniki w Świętochiowickiem. 
(Przedstawienie dok! 1 
Druga męska drużyna harcerska w 
Łagiewnikach, zastęp Zgorzelec Huta 
Hubertusa urządza w dniu 1 stycznia 
1930 r. w sali p. Kuklińskiej w Hucie 
Hubertusa teatr amatorski. Odegrana 
zostanie sztuka w 3 aktach pod tytu- 
łem „Porucznik I. Brygady“. Po przed- 
stawieńniu zabawa taneczna. Początek 
o godz. 6 wieczorem. 


Z Pszczyńskiego. 


~ Pszczyna. (Gwiazdka w szpi- 
talu.) Wielką niespodziankę *grzą- 
dzóno chorym w szpitalach w PSzczy- 
nie, Tychach i Mikołowie, gdyż zarząd 
Miejscowei Kasy Chorych urządził dla 


nich uroczystość gwiazdkową, ponie- | 


waż nie mogli wyjść ze szpitala, aby 
wigilię obchodzić w gronie rodziunem. 
Chorzy zgromadzili się w osobnym 
pokoju. - Mowę » okolicznościową wy- 
głosił przewodniczący kasy aruga, 
który zaznaczył, że po raz pierwszy 
Zarząd Kasy obchodzi gwiazdkę w 
szpitalach i to w obecności lekarzy, 
oraz personelu szpitalnego. Następnie 
w imieniu zarządu Kasy Chorych zło- 
żył chorym życzenia Świąteczne, ży- 
cząc wszystkim wyzdrowienia i lepsze- 
go Nowego Roku. Każdy pacjent 
otrzymał podarunek. Dyrektor kasy 
p. Sopa podziękował przedstawicie- 
lom magistrątów za przybycie, a leka- 
rzom i siostrom pielęgniarkom za wzó- 
rową opiekę.. 


Lędziny w Pszczyńskiem. (Wiel- | 


ki pożar.) Z nieznanej przyczyny 
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wybuchł pożar w budynkach gospodar- | 


skich księcia pszczyńskiego. Ogień 
zniszczył doszczętnie chlew. Bydło 


uratowano. 
Z Rybnick ego. 


Biertułtowy w Rybnickiem. (Z pa- 
rafiji) Przed Świętami Bożego Naro- 
dzenia odszedł z naszej parafji W. ks. 
kapelan Rotter. Urząd biskupi prze- 
niósł go do innej parafji. Wiadomość o 
przeniesieniu ks. kapelana dotknęła pa- 
rafjan nader boleśnie, gdyż ks. Rottera 
lubili wszyscy, nawet ci, którzy nie są 
gorliwymi katolikami. Ks. kapelan Rot- 
ter pracował w parafii biertułtowskiej 
tylko 5 miesięcy, lecz w tym krótkim 
czasie pozyskał 'on miłość parafjan, 
zwłaszcza młodzieży, dla której nie 
szczędził pracy i czasu, aby naszych 
młodzieńców wychować na dzielnych 
synów Kościoła 'i narodu. Ks. Rotter 
był także nader dzielnym spowiedni- 
kiem, przeto wielu obojętnych pozyskał 
dla Kościoła. Nic więc dziwnego, że 
parafjanie uboleęwają nad odejściem W. 
ks. Rottera, nie zapomną jego zbożnej 
pracy w parafii biertułtowskiej i życzą 
mu wszelkiei pomyślności na nowem 
Kilku parafian. 


' Rydułtowy w Rybnickiem. (Sk ut - 
kinieostrożności.) W opcbcu 
mistrza rzęźnickiego Wilhelma Ofszyt- 
ki, wybuchł pożar , który zniszczył 
rzęźśnię i większą część chłódni. Strata 


jest wielka i nie ubezpieczona. Ogień 
y uch wskutek nieostróżności rze- 
| mikä 


się przed kypnem skradzionego drutu. | mieśtniköw.- 
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Warszawska giełda zbożowa 
w dniu 28 grudnia 1929 r. 

_ Żyto 24.25—24.50, pszenica 38—39, 
jęczmień na krupy 24—25.0, jęczmień 
browatowy 27—29.00, owies 23—24.00, 
mąka żytnia 40—42, mąka pszeniczna 
61—64, mąka pszeniczna luksusowa 71 
do 74, osucie żytnie 14.00—14.75, osu- 
cie pszeniczne 20—21, biała fasola 90 
do 95, groch polny 38—43. Obrót mały. 
Położenie targowe spokojfte. 


Połomia w Rybnickiem. (Zgon za- 
służonego obywatela.) W tych 
dniach pożegnał się z tym światem je- 
den z najstarszych abonentów „Katoli- 
ka“, śp. Paweł Marek. Nieboszczyk 
doczekał się 70 lat życia. Całe życie* 
wiernie służył sprawie katolickiej i 
dzieci swoje wychował na prżykład- 
nych katolików i Polaków. To też żal 
po zgonie tak zacnego człowieka i oby- 
watela jest wielki, nietylko w rodzinie 
jego, lecz także wśród wszystkich. 
którzy go znali i z nim w życią co- 
dzienne się stykali. Niech odpoczywa 
w pokoju! 


Kokoszyce w Rybnickiem. (Uro- 
czystość gwiazdkowa.) W 
niedzielę, dnia 22 grudnia komitet 
gwiazdkowy, w skład którego weszły 
wszystkie Związki miejscowe, urządził 
dla dziatwy szkolnej i przedszkolnej bo- 
gatą gwiazdkę. Dziatwa szkolna upięk- 
szyła wieczór, odgrywając z zapałem 
„Żłóbek*, „Choinkę* i „Noc wigilijną”. 
Przedstawienie było przeplatane śpie- 
waniem kolend z akomponiamentem 
klubu maudolinistów, W dalszym cią- 
gu przewodniczący komitetu. kierow- 
nik szkoły Jan Wieczorek. skierował 
kilka serdecznych słów dziękczynnych 
do wszystkich czynników. zasłużonych 
koło urządzenia gwiazdki i wskazał na 
wyższość szkoły polskiej nad dawną 
szkołą pruską pod względem wycho- 
wawczo-moralńym. Prezes Z. O. K. Z., 
instruktor izby rolniczej, p. Wacław 
Schraube w imieniu obywateli wyraził 
nauczycielstwu gorące podziękowanie. 
przy dźwiękach melodyj kolend obda- 
rowano 270 dzieci łakociami, słody- 
czami i owocami oraz 16 dzieci najbied- 
niejszych ubrańkami, bucikami i: ciepłą 
bielizną. — Widać, że polska szkoła ko- 
cha swoje dzieci. 


Z Tarnogórskiego. 
Tarnowskie Góry. (Okropry 


wypadek koljarzy.) Pod koniec 
ubiegełgo tygodnia wydarzyło się nie- 


szczęście na torze kolejowym między 
Tarnowskiemi Górami a Miasteczkiem 
w czasię przesuwania wagonów ko- 


, lejowych. Kolejarze Fr. Lewicki i Ma- 


ksymiljan Schwarz doznali ciężkich 
obrażeń z powdu oderwania się wa- 
gonu od pociągu towarowego. Oby- 
dwóch odstawiono do szpitala w Tar- 
nowskich. Górach. Kolejarz Schwarz. 
który pochodził z Lasowice. zmarł pod- 
czas transportu do szpitala. Lewicki 
wyzdrowieje. 


Piaseczna w Tarnogórskiem. (Dom 
administracyjny.) Gmina Pia- 
seczna wybudowała nowy dom admi- 
nistracyjny, który oddano do użytku 
przed kilku dniami. W uroczystości 
wzięli udział przedstawiciele władz. 
między nimi zastępca p. Starosty. Aktu 
poświęcenia dokonał Wieleb. ks. pro- 
boszcz Pasternak z Rybnej. Dom wy- 
budowano kosztem 100 tysięcy zło- 
tych. Plan budowy wykonał budo- 
wniczy powiatowy p. Marcinkowski 
z Tarnowskich Gór. 


Z Lublinieckiego. 


Dębowa Góra w Lublinieckiem. (Z 
kroniki pożarowej.) Przeđ kil- 
ku dniami wybuchł pożar w obejściu 
rolnika Alojzego Cierpki. Ogień zni- 
szczył chlew wraz z żywym inwenta- 
rzem. Szkodę ustalono na 15 tysięcy 
złotych. Przyczyny wybuchu ognia nie 


stwierdzono. 
Z (ieszyńśkiego. 


Bielsko.. (5a mobójstw o.) Emilja 
Stefek wypiła znaczną ilość trującego 
płynu. Pogotowie ratunkowe odsta- 
wiło ją do lecznicy. Przyczyną roz- 


paczl[rwego czynu był rozstrój nerwów. 
| — W tym samym dniu odebrał sobie 
| życie przez powieszenie 37-letni Jan 
| Magiera z Komorowic. Magiera po- 
pełnił samobójstwo w oberży Ruperta 
w Olszówce. Powodem samobójstwa 
była nieuleczalna choroba i brak Środ- 
ków do życia. 


Z całej Polski. 


Sosnowiec. (Morderstwo.) Mię- 
dzy rodziną Gastalików i Hajduków. 
zamieszkałych w Sosnowcu dochodzi- 
ło dość często do sprzeczek i bójek. 
Do awantury doszło również przed kil- 
ku dniami wieczorem. Obaj racia 
Gąstalikowie napadli na mieszkanie 
Władysława Hajduka i wybiwszy sie- 
kierą drzwi kilku uderzeniami siekiery 
zamordowali śpiącego w łóżku Wła- 
dysława Hajduka. Policja aresztowała 
braci i przekazała ich sędziemu śled- 
czemu. 

Kazimierz. (Echa katastrofy 
kopalnianej.) W związku z po- 
przedniemi notatkami o katastrofie ko- 
palnianej na kopalni „Juljusz“ pod Ka: 
zimierzem w Zagłębiu Dąbrowski 
donosimy, że w tych dniach wydob 
zwłoki ostatniej z ofiar górnika Rò- 
gowskiego. Pod koniec ubiegłego ty- 
godnia odbył się pogrzeb pierwszych 
dwóch ofiar, a w minioną niedzielę po- 
chowano śp. Rogowskiego. Praca nad 
uporządkowaniem zasypanego chodni- 
ka potrwa prawdopodobnie kilka ty- 
godni. Wypadek ten nie wpłynął na 
wydajność kopalni, w której praca 
trwa normalnie. s 


Kraków. (Pożar budynku fun- 
dacii kurnickiej.) Pisma krakge 
wskie donoszą, że w ićdnym z budyfje 
ków mieszkalnych zarządu fundacji 
kurnickiej w Kuźnicach wybuchł po- 
Żar. Dom społnął doszczętnie. Przy- 
czyną pożaru było zajęcie się od że- 
laznego piecyka podłogi w łazience na 
pierwszem piętrze. 


Łódź. (Trupy w iesie.) W dru- 


z ZZ O WO O ZR 


z kościoła przez las mierzyński 19» 
letnia Janina Turniak w towarzystwie 
18-letniego Stefana Kruały. Gdy zna- 
leźli się w lesie podszedł do nich nagle 
niejaki. Marjan Węglowski i strzelił z 
rewolweru do Turniakówny, kładąc ją 
trupem na miejscu, a następnie za- 
strzelił się sam. Zwłoki zabezpieczono 
do nadejścia władz sądowo-lekarskich. 
Powodem zabójstwa i samobójstwa 
miała być rzekoma zdrada Turniakó- 
way. 

Bydgoszcz. (Święto pracy.) 
Przed świętami obchodziła Bydgoszcz 
uroczystość poświęcenia trzech dzieł 
pracy polskiej. W dniu 21 bm. oddaną 
została do użytku publicznego nowa 
elektrownia, a na wody Brdy spu- 
szczono dwa pierwsze statki, zbudo- 
wane w stoczni Lloydu bydgoskiego 


Wreszcie poświęcono żelazobetonowy 
jaz na rzece Brdzię. 


Warszawa. (Polka włoską pi- 
lotką.) W tych dniach wyjechała 
z Warszawy Zofia Mikucka, pierwsza 
Polka, która otrzymała dyplóm pilotki 
włoskiej. Za parę miesięcy p. Miku- 


z Włoch na własnym samolocie. 


Lublin. (Szofer zasnął przy 
kierownicy...)  Szosą” Lublin— 
Warszawa pędził nadmiernie przepeł- 
niony autobus, prowadzony przez szo- 
fera Brzozowskiego. W drodze szofer 
'zdrzemnął się na chwilę. Kierownieś 
wysunęła mu się z rąk i autobus wpadł 
do rowu, ulegając kompletnemu zdru- 
zgotaniu. Z pod szczątków samochodu 
wydobyto dwie osoby, umierające oraz 
cztery ciężko ranne. 


Z dalszych Stron. 


Augsburg. (Biblioteka samo- 
bóiców.) Biblioteka miejska w Augs- 
burgu w Bawarii zakupiła u jednege. 
z wybitnych dziennikarzy tak zwanś 
„Bibliotekę samobójców“. zawierającą 
ponad 4 tysiące tomów. Dzieła te oma- 
wiają zagadnienia związane z kwestią 
samobójstwa. 
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gie święto Bożego Narodzenia wracali 


całkowicie z polskiego materjału, 
a mianowicie statek przewozowy 
„Gniew“ i  lodołamacz „Wrobna*. | 


cka zamierza przybyć do Warszawy ; 


a „yz 


j 
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Umowa niemiecko-amerykańska. 


Berlin. Rokowania niemiecko- 
amerykańskie w sprawie ustalenia od- 
rębnego trybu spłacenia przez Niemcy 
części reparacyi, przypadających na 
Amerykę, doprowadziły do podpisania 
umowy, która wejdzie w życie dopiero 
po ratyfikowaniu jej przez parlamenty 
obu państw. i í 
` Umowa ta przewiduje bezpośredni 
przełew rocznych spłat reparacyjnych, 
przypadających na Stany Zjednoczone, 
z niemieckich kas państwowych do 
‘skarbu. Ameryki z pominięciem prze- 
widzianej w planie reparacyjnym dro- 
jgi pośredniej przez Międzynarodowy 
„Bank dla spłat reparacyjnych. 


Wizyty dworskie w Watykanie. 
© Watykan. Ojciec święty przy- 
dął na uroczystej audjencji księcia 
Genui, księżnę Adelaidę i książąt Udi- 
ina, Pergano, oraz Szereg wyższych 


| 
| 
| 


t 
| 
| 


dostojników dworskich. Ojciec święty | 
serdecznie rozmawiał z książętami. | oświadczył, że Austrja znajduje się w 
„Księżna Genui podarowała Ojcu św. | 


| załty puhar. (PAT.) 


Nowy ambasador amerykański 

) ; w Berlinie. 

|, Berlin. Z Nowego Jorku dono- 
'Szą, iż rząd amerykański desygnował 
¿na następcę ambasadora amerykań- 
skiego w. Berlinie, Shurmanna, sena- 
„tora Fryderyka Moseley Sacketta, re- 
publikańskiego senatora stanu Kentu- 
ky. Jest on jednym z bliskich przyja- 
ciół prezydenta Hoovera i w czasie 
„wojny "organizował wspólnie z nim 
"aprowizacię kraju. Sacketta należy do 
, błerwszorzędnych znawców spraw fi- 
| uansowych. . (PAT.) 


Wykrycie tajnej drukarni komuni- 
stycznej. 
Berlin. Policja polityczna w Ber- 
, inie dókonała w. piątek wieczorem 
niespodziewanie rewizji w jednej z tu- 
tejszych . restauracyj podmiejskich, 
znanej pod nazwą „Czerwona wyspa* 
iako punkt zborny żywiołów komuni- 
stycznych. __ 8 
-W piwnicy wspómnianej restaura-- 
vto przytem tajną drukarnię 
istyczną, oraz skonfiskowano 
ki zapas gotowych druków propa- 
owych m. in. nielegalnie wyda- 
my organ rozwiązanej organizacji 
erwony Front“. (PAT.) ) 


wolucyjne komunistów 
erli n. 


niemieckich. 
„Hamburger Anzeiger“ 
"tajny okólnik centralnego ko- 
cəmunistycznego w Niemczech, 
ly przez posła do parlamentu, 
który wzywa organizacje ko- 
istyczne na terenie Rzeszy niemie- 
jej do podjęcia czynnej akcji rewo- 
lucyinei podając szereg dyrektyw w 
tym kierunku. Okólnik poleca dokła- 
dne obserwowanie działalności Reichs- 
wehry i policji, oraz stworzenia jedno- 
tej wewnetrznej organizacji bojo- 
(PAT.) - 
Bunt na krążowniku niemieckim. 
Berlin. Komunistyczna „Welt 
am Abend“ ogłasza sensacyjną rewela- 
yie o buncie marvnarzy na niemieckim 
; krążowniku „Emden .- 

Krążownik ten znajdował się w po- 
dróży dookoła świata, która trwać mia- 
ła do końca marca przyszłego roku. 
Marynarze -w chwili, kiedy krążownik 
zmajdówał się na pełnem morzu, od- 

| mówili posłuszeństwa z powodu złego 
| fiktówanie ich przez oficerów. oraz 
edostatecznego wyżywienia. Na 
cie krążownika wywiesili zbunto- 
ini marynarze czerwoną flagę. Wo- 
ec takiej sytuacji komendant krażow- 
nika był zmuszony wydać rozkaz po- 
wrotu. 
_Po wyjściu na ląd w porcie niemie- 
Wilhelmshafen prowodyrzy 
stali otoczeni żandarmerją i w 
lej tajemnicy przeprowadzeni do. 
PR. Kilku głównych buntówni- 
w ukarano stosunkowo niewielkim 
ztem. (PAT.) 
rzed konterencją morską. 
dyn. Przybyła tu japońska 
ja na konferencię morską vie- 
a Na czele delegacji stoi 
tsuki, (PAT.) 


— — — 


i 
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Regulacja ta dotyczy dwóch ro- 
dzajów należności, a mianowicie sum, 
ustalonych przez mieszaną komisję 
niemiecko - amerykańską i zwrotu ko- 
sztów spowodwanych przez zdobycze 
załóg amerykańskich w okupowanych 
częściach Nadrenii. Z uwagi na współ- 
zależność wierzytelności sojuszniczych 
wobec Niemiec, będących w myśl po- 
stanowień planų Younga dłużnikiem 
wszystkich mocarstw, nie zaś państw 
poszczególnych, rząd niemiecki przed- 
łoży umowę niemiecko - amerykańską 
pozostałym mocarstwom, reprezente- 
wanym na konferencji haskiej do wia- 
domości. (PAT.) 


Wynurzenia byłego kanclerza Austrii. 


Wiedeń. Według „Neue Freie 
Presse* b. kanclerz Austrii ks. Seipel 
wygłosił w Luksemburgu odczyt w 
tamtejszem stowarzyszeniu katoli- 
ckiem. W wykładzie tym ks. Seipel 


wielkiem niebezpieczeństwie, ponie- 
waż cierpi skutkiem zbyt wielkiego 
rozdarcia stronnictw i klas. 

Kanclerzowi Schoberowi udał się 
jeden krok w tym kierunku, lecz tylko 
jeden, należy jednak uczynić jeszcze 
więcej. Nie wystarczy zmiana pisa- 
nych paragrafów, ważniejszą jest pra- 
Fá | pedagogiczna wszystkich stanów 
1 aS. 

W sprawie Anschlussu ks. Seipel 
powiedział: Podobnie jak religija gvy- 
łączona jest z pod jednowładztwa pań- 
stwa, tak też możemy żyć obok siebie 
w różnych państwach, zachowując w 
sercach poczucie wspólnoty narodo- 
wei. 

Odczyt ks. Seipla, a jeszcze bardziej 
jego zamiar złożenia wizyty b. cesa- 
rzowei Zycie. bawiącej przez Święta 
wraz z synem w Luksemburgu, wy- 
wołały ostre ataki i protesty w wie- 
deńskiej prasie socjalistycznej i lewi- 
cowei. (PAT.) 


Dozorca szpitala trucicielem. 
Paryż. „Le Journal“ donosi z Ma- 
drytu, iż w jednym z tamtejszych szpi- 
tali dla umysłowo chorych pewien 
funkcionariusz dolał przez pomyłkę do 
wina znaczniejszą ilość płynu prze- 


ciwko robakom, w skład którego 
wchodził arszenik i inne trujące sub- 
stancje. Dwóch  funkcionariuszy i 


dwóch chorych zmarło po strasznych 
cierpieniach. 15 chorych, którzy ró- 
wnież skosztowali wina, walczy ze 
śmiercią. Stan 7-miu z nich jest bez-. 
nadziejny. (PAT.) 


Nieudane ataki na rząd francuski. 


Paryż.. Izba deputowanych dy- 
skutowała nad projektem regulacji 
uposażeń urzędników państwowych. 
Kilku deputowanych z lewicy, uważa- 
jących projekt za niedostateczny. za- 
żądało odesłania projektu do komisii. 
Rząd sprzeciwił się temu, stawiając 
przytem kwestję zaufania. lzba zgo- 
dnie z życzęniem rządu odrzuciła 
wniosek lewicy 305 głosami przeciw- 
ko 265, równocześnie przyjmując pro- 
jekt rządowy. 

W dalszym ciągu posiedzenia Izba 
320 głosami przeciwko 262 odrzuciła 
kontroprojekt socjalistów,  żądający 
obniżenia podatków. Przed głosowa- 
niem rząd postawił kwestją zaufania. 
będąc przeciwny wnioskowi sociali- 
stów. (PAT.) z 


Kongres indyjski. 

Londyn. Agencja Reutera donosi 
z Lafore o otwarciu narodowego kon- 
gresu indyjskiego. 

Przewodniczący kongresu Jawa- 
harla Nehru wygłosił przemówienie, w 
którem nazwał się socjalistą republi- 
kaninem i domagał się całkowitej nie- 
podległości narodowej Indyi. oraz we- 
zwał do natychmiastowego bojkotu 
instytucyj ustawodawczych w Indjach 
i ruchu pokojowego mas pod hasłem 
niepłacenia podatków. 

Statut dominialny Nehru nazwał 
mańewrem politycznym, pod którym 
kryie sie chęć dalszego wyzysku mas. 


W Zakopanem odbyły się uroczystości jubileu- 
szowe w związku z 10-leciem Polskiego Zwiazku 
Narciarskiego, które rozpoczęły się we czwartek 
zebraniem towarzyskiem w sali restauracyjnej ho- 
telu „Sport“: O godz. 9 zostało odprawione w ko- 
ściele parafialnym uroczyste nabożeństwo na inten- 
cię Związku. 

O godz. 12 na skoczni odbyły się pierwsze 
w tym roku skoki w ramach uroczystości jubileu- 
szowych. Uczestniczyło 21 zawodników. Warunki 
śnieżne ciężkie, ponieważ śnieg, który w ostatniej 
chwili przewieziono na skocznię, został przez wiatr 
halny rozproszony, wskutek czego udział w za- 
wodach połączony był z pewnem niebezpieczeń- 
stwem. Skoki odbyły się trzema serjami: w ogra- 
niczonym zjeżdzie, powiększonym zjeździe i w zje- 
ździe dowolnym. Złe warunki śnieżne spowodowały 
wypadek. Mianowicie w czasie skoków Aleksan- 
der Rozmus (Wisła) upadł, uderzając głową o sko- 
cznię, wskutek czego odniósł ranę w skroń i prawą 
część twarzy. 


Wyniki niedzielnych zawodów 
piłkarskich. 


W Katowicach: 
K. S. Diana — Postsportverem Beuthen 
4:3 (9:2) 


W niedzielę gościła w Katowicach dosko- 
nała drużyna Śląska Opolskiego, Postsport- 
verein Beuthen, która rozegrała na boisku 
Pogoni towarzyski mecz piłkarski z klubem 
sportowym „ a.* 

Mimo, że Diana wystąpiła w osłabionym 
składzie, odniosła jednak nad swym przeciw- 
nikiem zwycięstwo. 

K. S Diana rez. — Postsportverein rez. 3 :3. 


W Załężu: 


K. S. Naprzód — Orzeł Wełnowiec 
K. S. Naprzód — Orzeł Wełnowiec 
1:1 (0:0). 


W Chorzowie: 
K. S. Chorzów — K. S. Kresy Król. Huta 
0:0 


Wskutek fatalnego boiska gra stała na ni- 
skim poziomie a błotnisty teren utrudniał prze- 
prowadzenie normalnej gry. 

W Królewskiej Hucie: 
K. S. Amatorski — Żydowski K. S. 
10:0 (3:0 


W Wełnowcu: 
K. S. „25“ — K. S. Chorzów- kom. 
124: (0:2). 
W Katowicach: 
K. S. Słowian — K. S Roźázień - Szopienice 
3 :8U0(6 ke 


Ze Sląska Opolskiego 


Mecz bardzo ciekawy i emocjonujący 
przyniósł wynik nierozstrzygmięty, mimo lep- 
szej gry Słowian, 

W Świętochłowicach: ` 
Ognisko Młodzieży AAAA K. S., By- 


kowina 4:1 ) 
W Rudzie: 
K S. Slavia — K. S. Policymy 
6:1 (2:0). 


Zapasy. 
Zapasy w Gliwicach. 

Rozegrane w Gliwicach zawody zapaśni- 
cze pomiędzy mistrzowską drużyną Śląska 
niemieckiego „Heros“ Gliwice, a Powstańcem 
z Nowej Wsi, zakończyły sie wygraną naszej 
drużyny w- stosunku: 11:8 pkt ` ` 

Techniczne wyniki: przeprowadzonych walk 
przedstawiają się następująco: 

Waga kozucia: 
Kulaczek Powstaniec — Pierecki (Heros). 
Zwycięstwo odniósł Kułaczek. 
Waga piórkowa: 
Dwóorok (P) — Stanik (H) 


Po bardzo „pięknej walce zwycięży! 
Dworok. 
Waza lekka: 3 
Mazurek (P.) — Schultz (H) 


Walka nierozstrzygnięta. 
Waga npółśrednia: 
Błafvca (P) — Wegner (H.) 
Zwyciężył Błażyca przez poddanie się We: 
snera. 
Waga Średnia: 
Bończyk (P) — Rainitor (H.) 
Zwyciężył Rainitor. 
Waga półciężka: 
Coik (P.) — Morgenstern (H.) 
Walka nierozstrzygnięta. 
Waga cieżka: 
Błażyca (P.) — Kaisca (H.) 
Błażyca o kilka klas słabszy przegrał do 


Kaisca. 
Boks. 


W kołach wiedeńskich wysumięto ostatnio 
projekt organizacji mistrzostw bokserskich 
środkowej Europy dla bokserów amatorów. 
W mistrzostwach startowałyby drużyny re- 
prezenetacyjne Polski, Austrii, Wegier, 
Czechosłowacii i ewentualnie Bawarii. przy- 


czem mistrzostwa  rozecgranoby systemem 
punktowym. | 

Projekt powyższy doznał przychylnego 
przyjęcia w zainteresowanych ach 
państwowych. 


Z Bytomskiego. 

Centrala Banku Przemysłowców w 
Poznaniu wyznaczyła nagrodę za wy- 
krycie sprawców napadu na oddział w 
Bytomiu w wysokości 10 procent skra- 
dzionej sumy. a 

Onegdaj wieczorem oddano strzał 
do mieszkania proboszcza w Szombier- 
kach, ks. Drzezgi. Kula wpadła przez 
okno do kuchni i potrzaskała dwie szy- 
by. Na szczęście z ludzi nikt nie został 
okaleczony. Sprawcy dotychczas nie 


wyśledzono. 
Z Zabrskiego. 

W wieczór wigilijny. zdarzył się w 
mieszkaniu pewnego ińwalida w Za- 
brzu godny pożałowania nieszczęśliwy 
wypadek. Syn iego strzelał w miesz- 
kaniu z broni małego kalibru, przyczem 
kula ugodziła ojca w brzuch. Rannego 
odstawiono do lecznicy 'brackiej, gdzie 
go natychmiast operowano. 


' Z Gliwickiego. 
„ Ofiarą strzelania w wieczór wigilij- 
ny padło dwóch robotników z Szywał- 
du. Jednemu z nich wskutek nieostroż- 
ności urwał przedwcześnie odstrzelony 
nabój wybuchowy lewą rękę. 


serca, że na strychu ojcowskiej posia- 
dłości odebrał sobie życie przęz za- 
strzelenie. Nazajutrz znaleziono zwłoki 
nieszczęśliwego. 


Godny pożałowania wypadek spot- 
kał zatrudnionego w hucie robotnika 
Horna z Gliwic. Podczas pracy Horn 
został 
ciężką płytą. Wskutek odniesi 
ran Horn zmarł niedługo po wyp dl 


Z Strzeleckiego. 


Od 10 grudnia b. r. zaginął bez sladu 


szachtmistrz W. z Strzelec, zajęty 
naprawie drogi w pobliżu Poręby. | 
wspomnianym dniu otrzymał ot 
marek na wypłatę robotników. Rofo- 


ve 


Drugi 
zaś wziął sobie wypadek ten tak do 


przygnieciony 10 centnarów | r; 
h | _ Parafja Łąka pod Głogówkiem od- 


wę tej sumy wypłacił. Odtąd W. zagi- 
nął bez śladu. Dotychczas nie można 
było stwierdzić, czy go spotkało niesz- 
częście, czy też padł ofiarą zbrodni. 

* 


Pod zarzutem podpalenia własnej 
stodoły aresztowała policja chałupnika 
Stanisława Br. z Staniszcz Małych. 
Stwierdzono, że na jednem miejscu 
spalonej stodoły czuć było naftą, co 
było dostatecznym dowodem, że Br. 


stodołę podpalił. 
Z Raciborskiego. 

Kupiec Blasel z Raciborza jechał 
swym własnym samochodem do Rud. 
Niedaleko od stacji koleiowei Marko- 
wice Blasel stracił nagle władzę nad 
maszyną wskutek zepsucia się kierow- 
nicy i hamulców. Samochód wiechał 
w zaporę na przejściu kolejowem, roz- 
bił ją i następnie stanął tuż przy sa- 
nych szynach. W tej samej chwili nad- 
jechał pociąg towarowy od strony Nę- 
dzy. Kupiec ocałał cudem, wóz nie z6- 
stał uszkodzony. 


Bogate żniwo zbiera śmierć w Ru- 
dach. Przed świętami w ciągu jednego 
dnia zmarli: 93-letni majster. stolarski 
Blank, 83-letni mistrz szewski Remiorz 
i 81-letni stolarz Franosz. 

* 


Odebrał sobie życie przez powiesze- 
nie właściciel fabryki cygar S. Fróhlich 
w Raciborzu. Prawdopodobnie trudno- 
ści finansowe popchneły , niegdyś za- 
możnego fabrykanta do tego rozpaczii- 


wego kroku. i 
daj Z Prudnickiego. 


na cele wojenne dwa dzwony i 


dopiero w bieżącym roku Sprawiono 


e dzwony, których poświęcenie 
dbyło się w tych dniach przez miej- 


|scowego proboszcza. Nowe dzwony 
ważą około 17 centnarów; pochodzą 
one z odlewni dzwonów w. Apoldzie. ` 
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~ 23:20 Muzyka taneczna. 
Warszawa, fala 1.395.3: 


i POI RECZ SSC MAF, AT 
PROGRAM RADIOWY. _ 


| eert. — 20.00 Kom. T. C. L. — 2.05 Koncert 


D7 Wołowina za I fumt 
10.15 Nabożeństwo z Po- 


Wtorek, 31 grudnia 1929 r. 

Katowice, fala 408.7; 11.58 Sygnał czasu, hejnał. — 
12.05 Płyty gramofonowe. — 16.00 Wiadomości 
gospodarcze. — 16.20 Koncert gramofonowy. — 
1745 Ogrodnik śląski. — 17.45 Koncert z War- 
szawy. — 18.45 Rozmaitości. — 19.00 Odczyt: 
Rybołóstwo sportowe. — 19.25 Odczyt z Krako- 
Wa. —— 19.50 Wiadomości dla harcerzy. — 20.30 
Koncert z Warszawy. — 22.45 Zbiorowa audycja 
sylwestrowa: a) 22.45 Poznań, b) 23.15 Kraków, 
c) 23.45 Warszawa, d) 24.30 Wilno, e) 1.00 Kato- 
wice. f 

Warszawa, fala 1.395.3: 12.05 Płyty zramofonowe. 
— 15.45 Sprawy lotnictwa. — 16.15 Płyty gra- 
mofonowe. — 17.15 Odczyt: Zima na Białorusi. — 
17.45 Koncert. — 18.45 Rozmaitości. — 20.30 Kon- 
cert solistów. — 22.10 Pogadanka. — 22.20 Ko- 
munikaty. - i 

Kraków, fala 314.1: 12.05 i 16.15 Płyty gramofono- 
we, — 17.15 Przegląd gospodarczy. — 18.45 Roz- 
maitości. — 19.25 Odczyt: Powstanie szopki. — 
22.45 Audycja zbiorowa. 


Poznań, fala 336.3: 13.05 Koncert gramofonowy. — 
14.00 Giełda. — 16.55 Słuchowisko dla dzieci. — 
17.05 Rozrywki umysłowe. — 17.25 Nauka fran- 
ceuskiego. — 19.05 Muzyka. — 22.45 Zbiorowa 
audycja. 

Wrocław, fala 325; Gliwice, fala 253: 16.30 Muzyka 
z kawiarni. — 17.30 Słuchowisko dla dzieci. — 
18.05 Wesoły program. — 18.30 Pogawędka. — 
19.05 Płyty gramofonowe. — 20.05 Śpiew. — 20.45 
Pięśni z Gliwic. — 22.15 Koncert: — 22.45 We- 


sałe słuchowisko. — 24.00 Wieczór sylwestrowy. | 


-— 24.30 Muzyka dęta. 

Berlin, fala 478: 14.00 Płyty gramofonowe. — 16.30 
Koncert. — 19.00 Odczyt: Świat «za lat 50. — 
20.00 Wieczór sylwestrowy. —— 21.00 Wesoły pro- 
gram. — 22.00 Muzyka. — 24.00 Powitanie no- 
wego roku. — Następnie muzyka. 

` Wiedeń, fala 519.9: 11.00 Muzyka. — 15.30 Koncert. 
— 20.05 Muzyka. — 24.00 Dzwon zegara z wieży 
kościoła św. Stefana, następnie muzyka. 


Środa, 1 stycznia 1930 r. 

Katowice, fala 408.7: 10.00 Nabożeństwo w kościele 
w Wełnówcu. — 11.58 Sygnał czasu, hejnał. —- 
12.10 Poranek symfoniczny. -> 15.00 Pogawędka 

` iz Warszawy. == 15.40 Koncert: — 16.55 Koncert 
ż Warszawy. — 19.00 Rozmaitości. — 19.20 Kon- 


_ Zupa szparagowa 

chrzanem 
Indyk faszerowany 
Poziomkowe bomby 


Zaprasza niniejszem uprzejmie 


Dosiego Roku 
życzy 


swoim Gościom i Znajomym 


A. Radecki 


Restauracja „Wypoczynek! 
Katowice, św. Jana10. 


Na Sylwestra 


będą stoły na żądanie zarezerwo- 


wane. 
BGOCG 


sex NERWOL 


Chemika D-ra FRANZOSA, 
radykalny d wypróbowany 


nacieranie) na 
REUMATYZMOWI 
kłuciu z powodu przeziębienia, 
postrzałowi, ischiasowi i t» p. 
=== „Żądać w aptekach. 


Wyrób i główna sprzedaż: 
Nyteka «RDGAGCHA, (WoW, Kopernika 1 


Agitujcie za naszą gazetą! 


bose 


(hrześcijański Dom dla podróżujących 


„R _ Katowice, Jagiellońska 17 
Wielka Zabawa Sylwestrowa 
=== Sylwestrowy Souper === 


- Karp z świeżem masłem i mrożonem | 
| razem 6,50 


= Ryby uprasza się wćześniej zamawiać. ===>" 


E. Suchocki. 


|  znania. — 12.10 Koncert sym. — 14.00 Odczyt 


rolniczy. — 14.20 Odczyt: Sobieski pod Wie- 
dniem. — 14.30 Odczyt rolniczy. — 15.00 Poza- 
wędka. — 16.00 Wróżby noworoczne. — 16.40 Po- 
zadanka. — 18.10 Słuchowisko dla dzieci. — 19:25 
Felieton noworoczny. —. 20.00 Koncert. — 20.30 
Koncert. — 22.00 Felieton. — 22.25 Pogawędka. 
— 28.00 Muzyka taneczna. 

Kraków, fała 314.1: 16.30 Odczyt. — 19.00 Litera- 
tura. — 19.25 Odczyt. — 20.00 Hejnał. 

Poznań, fala 336.3: 10.15 Nabożeństwo. — 16.55 
Pozawędka francuskiego. —- 17.45 Koncert. — 
20.05 Odczyt. — 20.30 Koncert. — 22.45 Muzyka 
taneczna. 

Wrocław, fala 325; Gliwice, fala 253: 9.00 Koncert. 
— 11.30 Koncert. — 15.40 Śpiew. — 18.10 Wieś 

„mówi. — 22.50 Muzyka. 

Berlin, fala 478: 9.00 Nabożeństwo. — 11.00 Kon- 
cert. — 13.00 Kwartet. — 16.20 Koncert. — 20.00 
Opera „Bizeta“. 

Wiedeń, fala 519.9: 10.20 Chór chłopców. — 11.00 
Koncert. — 16.30 Muzyka. — 18.20 Recital wilon- 
czelowy. — 19.30 Koncert. 


Czwartek, 2 stycznia 1930 r. 
Katowice, fala 408.7: 11.58 Sygnał czasu, hejnał. — 


12.05 Koncert gramofonowy. — 16.00 Wiadomo- 
ści gospodarcze. —- 16.20 Płyty gramofonowe. — 
17.45 Koncert z Warszawy. — 18.45 Rozmaitości. 
— 19.30 Odczyt. sportowy. — 20.15 Transmisja 


z Warszawy. > 21,30 Słuchowisko z. Wilna. — 
22.15 Transmisja z Warszawy. 


Ceny targowe w Katowicach. 
z dnia 28 grudnia 192 9r. 


Masło wiejskie za 1 funt  3.30—3.60 
Masło mleczarskie za je- 
den funt. ae ... . 0 8.00>390 
Jaia sztuka . . . ... .  0.22—0.30 
Mieso. 


1.60—1.80 
2.00—2.20 


Wieprzowina za I funt . 
Wieprzowina bez dokład- 
ki (kotlety) . . . 


Christl. 
Hospiz | 


60 


anienka lub mło- 
dzieniec, którzy się 
chcą nauczyć pisania 
na maszynie, mogą się 
iene, Er. Nowara, 
atowice, P.ac Wolności 6. 
Zakład wypożyczania 
maszyn do pisania. Po 
wyuczeniu, na życzenie, 
wskazuje się posady 
biurowe. . 


stwo 


Po 


En 


Agénci do borzedeiy | 


Ghętny da pracy 
zajęcia, oray biurowe 


wieczorami. łaskawe 


oferty pro pod 
„Chętny - piacy* 
przesłac do inistr. 
Katciika Pols w 
Katowicach. = 

ZASTĘPCY (czynia) 


oszukiwani na bardzo 
orzystnych warunkach 
dla rozprzedaży obli- 
gacji na raty nowym 
ułatwionym systemem. 
Sukces zapewniony — 
poważne stałe zarobki. 
Małopolska Kasa Kre- 


czy gą 


1. Artykuły: O przestworzu 
NE urodzin króla [ana III. 
Jan NI zwycięzca 
dzisiejsza, — Ferdynand Foch (portret marszałka połączonych armij sojuszniczych). — Pań- 
kościelne (portret Ojca św. Piusa XI., Bazyliki św. Piotra w Rzymie, grupa pielgrzymów 
po seian przed Watykanem, Mussoliniego), — Leniwiec (osobliwe żynki 
órnym 


Lourdes (obrazki: Grota w Lourd 


-—— 3. W samotrzasku. — 4. Cz 
6 Pod 


3. Artykuliki mniejsze: Cyrk natury w Ameryce. — 
sr Silna wola 
J K ki). — 
4 mienens rólestwo Maryi (ks. biskup Wład. Bandurs A za 


5. Pouczenia i rady dla domu i gospodarstwa: 1. Osrczędność w 


domowem (11 po: 
~ Dlia rolników (15 wskazań, iak się obchodzić i jak piel 
O nawozach sztucznych wożeniu azotem. 

6. Zdania — Żarty — Zagadki. 


ę i — rki kim, Wrocławskim, 
7 ge m Tian ach mi akici: 8. e ęoeią na Siąsku Opols 


9. Ogłoszenia. 


Ponadto zawiera nasz kalendarz wszystki. 
darzu ludowym a więc: Kalendarjum świąt 


yy R O E E 
Panowie księyarze, kramarze, agenci i kolporterzy dostają stosowny rabat, zależny od ilości pobr. egz. 


Cena dla Polski i Wojew. Śląskiego 1.50 złp, opakowanie I portorjum 50 gr. 
Nabywać można u agentów naszej gazety | we wszystkich ksiągarniach. 


17,7380180 50 4 | 
Cielęcina za 1 funt. . . 1.80—200 | ` Rozkład 
rw bez kości . '. 260-280 a | 
Skopowina . . „ „ » « ` 1.60—1.90 przy 
Okrasa świeżą <.>» » ' 190—200 otow odiotów 
Okrasa wędzona . . . 200—220 z dniem 1 listopada 1929 r. 
ój PARAM WIE ST A Be A 1 .40—1 50 A. Odloty: 
„Jarzyny. | Godz. 9.00 do Warszawy — "tylko 
Kapusta biała za I immt . 0.20—025 | - ow lm 
apusta modra za 1 funt.  0.30—0.40 j 
: » 11.45 do Wiednia*) A 
Cebula za 1 funt. . . . 020—0.25 1300 do W » 
Pomidory za 1 funt. . . 1.00 2 STs o Krakoaą „ 
Kałafiory sztuka < , « 060—100} ” -15 do owa 
Selery za 1 funt . . . 050—0.60 |B. P 
Kartofle za centn, (50 kg.) 4.00 Godz. 11.00 z Warszawy 
Owoce. ł „ 11.00 z Krakowa 


S „ 12.30 z Wiednia*) 
Gruszki doborowe za 1 t. å 

Jabłka doborowe za 1 t. 
Jabłka do gotowania za 


12.30 z Krakowa 
14.45 z Warszawy Š 
wtorki, czwartki. i 


1.40 
0.80 — 1.20 ; 

0.25—1.60 boty. Kaz 
1.40—1.80 | *) Uwaga: Samoloty do Wiednia 


S0- 
Ea L a r AAEE FANE 
Śliwki za 1 funt . . . . 
Cytryny sztuka . « » . 13.0—0.15 kursuja we wtorki, czwartki i so- 
Drób boty przez Brno — w inne dni bez- 
A bośrednio do Wiednia. 
GOłebi€ 4... 4 aiy + 1. 18552150 g0 
antago aa e ao TS e Odjazd autobusu z miasta: 
Kaore 0.5 14. 2.80—350 | Godz. 8:30 Pasażerów do Warszawy 
Kaczki « . . . . . . 580—1.00 tylko we. wtorki, czwartki 
ja 6: Ah ; , „13.50—2000 „ | soboty. 
Indyczki ` 15.00 — 22.00 11.05 Pasażerów do Krakowa, 


Wiednia i Brna codziennie 
„ 12.30 do Warszawy A 
12.50 do Krakowa 


Poskie Linje Lotnicze „LOT“ 


Sp. Z O. O. 
Oddział Katowice. 


Dowóz i obrót bardzo słaby. 
A 
| OO RAA 
Nakładem i czcionkami firmy „Katolik“, spółka wy- 
dawhicza z ogr. odp. w Bytomiu, Śląsk Opolski. — 


Za redakcje odpowiedzialny: Franciszek Godula 
w Król. Hucie. 


ROCZNIK 


ulubionego Kalendarza ludowego już się ukazał 


KATOLIK" 


KALENDARZ DLA WSZYSTK 


NA ROK PAŃSKI 


1930 


jest do nabycia w naszem wydawnictwie w Bytomiu 


Tegoroczny nasz kalendarz jest bardzo starannie wykonany i obfituje w treść 
doborową. Wszystkie powieści i artykuły są upiększone obrazkami i ilustracjami 


BEZPŁATNE DODATKI: 


Kolorowy obrazek. — Kalendarz ścienny na białym kartonie, czerwonym drukiem 


Treść kalendarza jest następująca: 
wszechświata (z obrazkiem firmament obsiany gwiazdami). — Trzech- 
Sobieskiego (portret Jana IlI., jego ojca Jakóba Sobieskiego, 


Turków Wiedniem 1683), ienia ziemi w Polsce. — Palestyna 


zwierzę). — na 
sku (obrazek i Pan prezydent Mościcki na śląskich dożynkach). — Pierwszy Zjazd 
granicy (2 obrazki). — Pomnik Adama Mickiewicza w Paryżu (trzy obrazki). — 
pielgrzymki, lika w Lour- 


wz 
es, Uzdrowiona uczestniczka 


des, Pastuszka Bernadetta), — Kazimierz Pułaski, Józet Bem, Joachim Lelewel (pięć obraz- 
ków: Portret Pułaski 


ulodniki ( w 1848 r, Medal pamią 

trzy obrazki). — Powszechna 
U wi 1 s « — N i i . 

2 Pon riesci opowiadania: 1. Dzwonnik. — 2. Na Zachodzie nic y daliowej Bryś) 


bohatera dwóch światów, Generał Bem na wojnie węgiersko- 
Bema, Jachim Lelewel w Bibljotece). — Muszle 
ystawa Krajowa w Poznaniu (dwa obrazki). 


emarque" przej wiadanie ze strasznej wojny w 
kotrzągi oaio aa zc — 5, Męczennik tajemnicy spo 
prześladowania Unitów). l 


Narodów. — Największe dzwony 
na oddechu nad i pod ziemią. 


tego króla Jana (M. Kono- 
ad głębiami. 


Tam). 
w — 
piorunami (Z czasów 


ziemskiej. — Czy ziemia jest przeludniona. — 
i pewność siebie. 


dzwonki. 


Sprężystszą jest gałąź chmielu. —- 
podarstwie 


gos 
). — 2. Lecznictwo domowe (10 sposobów używania leków domowych). 
ęgnować zwierzęta domowe). — 


i na iu 


em i w całej 


te rzeczy, jakie się znajdować powinny w każdym kalen- 
i katolickich, kalendarz pam i różne rachuby czasu. 


; 
WM AM > 
w GŁ) Me 


